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Miejsce i czas wydarzeń Lublin, PRL

Słowa kluczowe PRL, NSZZ „Solidarność”, Wydział Prawa UMCS, władza,
opozycja, Henryk Reniger, Andrzej Wąsek,

 
Wydział Prawa UMCS, władza i opozycja 
Wydział Prawa UMCS łączył młodych opozycjonistów i ludzi, którzy popierali władzę.
Powiem szczerze, że chyba były to dwa światy. W mojej komisji wydziałowej, której
przewodniczyłem, było trzydzieści parę osób i wszyscy byli młodzi, poza paroma
tuzami, jak pan profesor Henryk Reniger czy profesor Andrzej Wąsek. Można by
wspomnieć jeszcze parę innych osób, ale wymieniam Renigera. On był z Wilna i miał
inne doświadczenia niż my. Rzeczywiście nam pomagał,  to był  bardzo odważny
człowiek. Zasługuje, żeby więcej o nim mówić, opisać jego działalność. Był naszym
wielkim  wsparciem;  przeuroczy  człowiek,  taki  kompan  do  bitki  i do  wypitki  –
fantastyczny.  Ale  nawet  ci,  którzy  nie  byli  tak  manifestacyjnie  włączeni  w ruch
„Solidarności”, nam sprzyjali. To się czuło. Na przykład czuliśmy wsparcie – i to nie
mentalne, ale wprost werbalne – od profesorów, którzy dojeżdżali z Warszawy i nie
byli członkami „Solidarności”. Myśmy czuli siłę. W radzie wydziału było nas dosyć
dużo i mogliśmy czasami zabierać ciekawie głos. Choć były scysje, czasami starsi
profesorowie  zarzucali  nam,  że  powinniśmy  prać  brudy  u siebie  (w ramach  na
przykład rady wydziału), a nie je wynosić. Było to niezrozumienie w ogóle ówczesnej
chwili historycznej, tej motoryki, która nas napędzała.
Nie  czułem  jakiejś  wrogości,  agresywnego  nastawienia,  może  poza  paroma
wyjątkami.
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